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W AŻNE NARADY.
LONDYN, 26.8. PAT. Reuter. Dziś w 

godzinach przedpołudniowych Caillaux i Chur­
chill spotkali się panowie w gmachu min. 
skarbu, gdzie obradowali nad kwestją kon­
solidacji długu francuskiego. Wczorajszy 
dzień narad obu ministrów zakończył się 
obiadem, wydanym na ich cześć przez am ­
basadę francuską. Wśród obecnych na obie- 
dzie był także gubernator Banku Angielskie­
go p. Montague Norman. Niezależnie od 
narad bezpośrednich między ministrami nad 
stroną techniczną porozumienia, naradzali 
się angielski i francuski eksperci finansowi 
sir Otto Niemeyer i Bernaud. Należy przy­
puszczać, że dotychczas odbyte rozmowy 
między m inistrami miały charakter informa­
cyjny, w każdym razie komunikat oficjalny, 
ogłoszony wczoraj miał niewątpliwie na celu 
obalenie pogłosek jakie ukazały się o rzeko­
mym przebiegu konferencji. Nie należy też 
się spodziewać żadnego komunikatu oficjal­
nego dotyczącego istotnych rezultatów kon­
ferencji, dopóki obaj ministrowie nie zako­
munikują ich swoim rządom. Z uwagi na 
doniosłość tych narad dyskretne milczenie 
rządu o ich przebiegu jest najzupełniej wy- 
tłom aczone.

Dzisiejszy Times, pisząc o naradach 
Churchilla z Caillaux podkreśla bezintereso­
wność Anglji, która określając wysokość 
pretensji do sojuszników, łącznie' z sumami 
należnemi jej ż tytułu odszkodowań niemiec­
kich nie przekroczyła ram  własnych zobo­
wiązań w stosunku do St. Zjedn., którym 
też przelana zostanie cała suma. Już w 
swoim czasie Angja proponowała całkowite 
skreślenie długów wojennych wzamian za 
co miały być skreślone długi wojenne An­
glji, zaciągnięte w St. Zjedn. Na propozycje

te jednak St. Zjedn. nie zgodziły się. Wów­
czas Anglja zmodyfikowała żądania swe jak 
powyżej, ale nie zaniechała samej myśli o 
skreśleniu długów wojennych. Times przy­
pomina, że i obecnie Anglja nie domaga się 
niczego więcej od swoich dłużników ponad 
sum ę własnych zobowiązań względem Ame­
ryki. W kalkulacji tej biorąc pod uwagę su­
my odszkodowań niemieckich. Reasumując, 
Anglja zrzeka się miljarda f. szterl., t. j. po­
łowy należnych jej sum, co odpowiada jej 
zobowiązaniom wobec St. Zjedn.

LONDYN 26.8. PAT. Francuski mini­
ster finansów Caillaux czynny był dziś cały 
dzień. W godzinach rannych Cailleux odbył 
naradę z Churchillem, następnie dłuższą 
rozmowę z gubernatorem  Banku Angielskie­
go p. Montague Normanem. Ta ostatnia 
rozmowa m iała miejsce w gmachu am basa­
dy francuskiej, W południe Cailleux odbył 
następną konferencję z Churchilem w Min. 
Skarbu. Podczas śniadania wydanego w 
ambasadzie francuskiej min. rozmawiał z 
am basadorem  St. Zjedn. Hougtonem. Po 
południu Cailleux przyjął w lokalu ambasady 
francuskiej Reginalda Mac Cenna, b. kan­
clerza skarbu, obecnie prezesa Mideland Bank 
Cailleux jeszcze dziś odbędzie dłuższą kon­
ferencję z Churchilem poczem obaj spożyją 
obiad na Downingstreet w rezydencji urzę­
dowej Churchilla. Ministrom towarzyszyć 
będą: sir Otto Niemeyer, Bernaud, am basa­
dor francuski i Montagu Norman.

P rasa  dzisiejsza przypisuje duże zna­
czenie rozmowom Cailleux z Montagu Nor­
m anem  i Mac Cennem. Również nie bez 
znaczenia było spotkania Cailleux z amba- 
dorem amerykańskim.

Cenna przesyłka.
"r EIUNDUN, 26. (FAT.) Wczoraj do aerodronu 

Cirjoydon przyleciał aeroplan niemiecki systemu 
Junkena. Aeroplan ten przywiózł z Berlinaf obli­
gacje niemieckie opiewając* Ha sumę 9.600,000 F, 
szterl. Suma ta stanowi zabezpieczeni* pnZfci 
IBank Rzeszy: pożyczki, udzielonej Niemcom p3

tytułu pianiu Dawisa. Obligacje w  (oryginalnym 
ppakowapiu, opatflzonem pieczęcią Banku Rz*e- 
szy przewieziono pod silną e sk o r t  policji', do 
•Banku Angielskiego. Zawartość paczek sprawdza 
na zostahie dziś w obecności 2 przedstawicieli 
do sprawy zobowiązań' niemieckich', którzy przyj 
byli z tym tranispoytemi z Berlina, Xunker—Powe- 
go typu laenopląn, zawitał po raz pląrwszy kto
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Augljij to też był przedmiotem znacznego (zain­
teresowania- Aeroplan odleci jutro rano z Croy­
don do Berlina, skądr przywiezie nowy transport 
obligacji niemieckich;

nieustępliwość związków robotniczyrt).
WARSZAWA, 26. (FAT). Dnia 25 bm. NvfMin- 

Pracy i jOpieki Spoi. wi obecności' 'głównego in 
speklopa pracy p. Klotta odbywały się przez ca­
ły dzień konferencje z organizącjlami robotników 
i przemysłowców w sprawie możliwości likwi­
dacji slraj(ku w przemyśle metalowym. Przedsta­
wiciele organizacji robotniczych oświadczyli*, ze 
gotowi są na nowo podjąć rokowania (o 'ile (prze­
mysłowcy poczynią dalsze ustępstwa. 'Związek 
przemysłowców oświadczył, że deklaracja, z^o-‘ 
żońa dnja 21 Sierpnia hr. jest ostateczną 
względu na obecne konjunfctury gospodarcze ńi'e 
jest w stanie poczynić dalszych ustępstw. Wobec 
powyższego oświadczenia termin wspólnej kon­
ferencji n a razie nie został ustalony. Ze strony 
rządu są w dalszymi ciągu czynione starania, aby 
strajk przynajmniej zlokalizować unikając roz­
szerzenia się go hą inne gałęzie przemysłu.

Ustalona liczba głosów na międzynarodowym 
kongresie socjalistycznym.

MARSYTlłA, 26. (PAT). Ustalona na 312 osób 
liczba głosów na (międzynarodowym kongresie 
socjalistycznym dzieli isję proporcjjpnalnie do si­
ły strpnjnictw poszczególnych krajów. Z Angij,f 
i Niemiec posiadają po <0 głosów, Francja 25 
Belgja 17. Włochy 16; Szwajicarja 13, Danja 12 
Slanjy Zjedn. i Holahdja po Tl, Węgry 10, Szaś 
inne kraje, 4, 3, 2 lub nawet (ł  głlbs.1

7-y międzynarodowy kongres nauczyciel! §?  
szkół średnic!).

* BIADtTGROD, 26. (PAT.). Z okazji rozpoczy; 
nającego się dziś 7-go międzynarodowego kongre 
su nauczycieli szkół średnich', dziennik Nowostf 
Witając serdecznie przybyłych na kongres nau­
czycieli pOdkpeśIa, iż konsekwencje wojpy, oraz 
powrót komymistyczny zmusiły rządy wszyst­
kich państw do polepszenia losu pracowników • 
fizycznych, podczas, gdy stanl nauczycielski zmufi * 
szony jest (znosić z ahnegacją i  godnością (pofiô  
źenie matejrjalne |W drodze pofalowania godnęji; 
Jednia z ważniejszych’ uchwał odbywającego się. 
obecnie kongresu będzie wskazani* środków, ima 
jących na celu uzdrowienia tej sy tuącjt _[ f;

Przesadne wieści o klęsce w Syrii.
PARYŻ, 26. (PAT). W związku z wiadomością 

podaną z Daily Mail, jakoby straty ffirancuskie 
w kraju druzów sięgały 2000 Iudzj, Matin dowia­
duje się z Min. Woj|Hy, że g.akomunikowaPa już 
dawniej przez gen. "Sar.raił cyfra 800 zabitych’, 
rjanhych i Wziętych do niewoli, nidądega (Zmia­
nie. -i i i .  ; : _ _

Składajcie ofiary na L. 0. P. P.
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W a ty k a n  a  fa sz y z m .
:' i i < j {RZYM Nvt sierpn iu . •' i J

(Korespondencja w łasna Gazety KalisTriej).
I  era co najwięcej |w tej chw ilipodniecaopiiiją 

publiczną Włoch,' jest zjadliwa, chwilami’ gwał­
tow na polemika, prow adzona od  tygodnia między, 
p ra są  i aszystowską a oficjalnym  organem  Waty­
kanu  słynnym „OsseTvatore .Romano . Polemika 
toczy się o  kwestję, czy dopuszczalny jest gwafŁ 
W życiu polityczpem  1 W jahichjwypadk ach. Rzecz 
m a me tylko teoretyczne znacz®ni* Dla nikogo 
Bowiem nie jest tajjemnicą, źe faszyzm, kto y  
przyszedł do w ładzy przemocą, wiła-snie dzięki 
sile hagnefów swej milicji, trzyma |się do tąd , Nie 
tiośe tego Faszyzm, a właściwie niektórzy jjego
przywódcy wynoszą to do godności zasady. Na­
leży do m di rów nież i sam  M ussoUn;,który z w y­
jątkiem  h a r d z i  krótkiego okresu był zawsze 'zwo­
lennikiem ,.mocnych metod". Trzeba sobie uprzy­
tomnić, 'że twórcy iaszyzm u są uczniami islynnego 
syndykalisty. francuskiego Jerzego Sorela, ktoryi 
Był i r/.cciwnikiera demokraLyzacji, parlam enta- 
ryzmfu i twierdził, i e  niajb^rdziej bw0 o d a jnep rze  
Udany społeczne zawdzięczamy prfzemocy rew o­
lucyjnej, Skrajni Faszyści trzym ają się_ tej ideo­
logii i dość konkretnie stosują ją  ;wf Życiu. czy 
jako przedstawiciele władzy państwowej czy zno- 
w u używając swych wpływów! w pąrjajmeucie. 
Z w ^sz®  przy układaniu  ustawodawstwa tą- 
szys'ov.’Skiego, czy w reszcie w osobistem zetknię 
ciu się ze swymi pr,zeciwn;kami politycznem*. p o s  
ich bywa wówczas godny pożałowania. Weźmy 
p.rz\ kład z dni ostatnich.. Kilku wybitnych opo­
zycjonistów obito kijiamj, wśpód nich' wodza o p o ­
zycji pos. Amendolę, który m iał nieostrożność 
udać ’się do Toskajiji stanowiącej' twierdzę fa ­
szyzmu. A zatem gWałt ze strony c z y n n i k i  nie­
odpowiedzialnych. Prezydent m inistrów  wysłał 
niezwłocznie do Amendoli depeszę z wy rajza mi 
współczucia i zapowiedzią ścjgania sprawców. A 
W kilka dni później ukazuj'e sfę w  io|rganie fa ­
szystowskim „flattaglie tascito" 'następujące sen­
tencje:

— Amendoli soł>ie nu to zasłużył..
„ z  naszej strony powiemy, że gdyby irainy jje- 

go byłv uleczalne nie W ciągu dni, 20,‘ talą (w! cią­
gu trzech lub czterech miesięcy i  gdyby, zjpsta- 
iwiiy ślady na ciele tego jadowitego opozycjjonis- 
ty, lo nasze zadowolenie byłoby, się iwj takimi |sa- 
mym stosunku zwiększyło”".

Organ faszystowski nie został jednak skon­
fiskowany za podburzanie do czynów przestęp­
nych, mimo, ze system konfiskat ,wf stosunku ido 
dzienników opozycyjnych jiest stosowany nie­
zmiennie. Tak więc wygląda p raktyka przemocy.

I ta w łaśnie p rak tyka życia politycznego, 
praktyka kija, sztyletu i b ro n i palnej/ n iech ętn ie  
widziana przez żywioły umiarkowane faszyzmu, 
wywołała żywy protest w W atykanie, uważany 
poprzednio za sprzymierzeńca faszyzmu.

Utarty ten poglątf n a  Stolicę Apostolską je s t 
jednak dość powierzchowny. IW istocie ściera­
ją  się tam dw a prądy- Jeden, jz tnich' sym patyzują 
z faszyzmem, k tóry  udzielił kościołowi szeregu 
ustępstw , a  sto su n k i między w ładzą świecką p o ­
ważnie złagodzi*.

D rugi natom iast kierunek faworyzuje rady­
kalne stronna two ludowe „PopefarówA. księdza 
Sturz0 . założone podczas wojny. Stosunek W a­
tykanu do faszyzmu staje się zrozum iały prjze- 
dtwszystkiem na tle współzawodnictwa tyęh "2-ch 
kierunków .

■Watykan zawsze niechętoem okiem p a trz a f  
na działalność bojówek faszystowskich, udziela­
jąc natom iast poparcia  żywiołom umiarkowanym 
śfiśle mówiąc konserwatywnym,, których przyna­
leżność do iaszyzmu spowodowana jest tylko 
chęcią obrony przed zalewem radykalizm u .spo­
łecznego.

Dotąd Walykąn fmilczał.. Jednak  skop0 ;zasada 
p r/e irocy  zaczęła przenikać do ustawodawstwa, 
skojrfo k ij istal się w stosunkudo  przeciwników fa­
szyzmu argumentem tak niemal częstym, jak  w 
okresie wyborów, naczelny p|rgan watykąńskT 
przomówił.

Czcigodny ten staruszek z wysokości' swego 
stanow iska używa Określeń bardzo .spokojnych, 
tern niem niej jednak dobitnych. Rozpraw iając się 
z całą tą szczególną ideologją, m ów i (on:

„N ajprzód rozróżniano gwałt z wyrachOwa 
ni.a i hizkich pobudek, od takiego, którego $ród 
łem Tbyła także Idea etyczna. Później gwatt tw ó r­
czy od „niepotrzebnego". Dziś dzieli się go n a  
głupi, la przez to szkodliwy j Rozsądny, a jwięc 
dobr!orzyn!ny. Jednak jest jastnem, że ponieważ 
ostateczna ocena przemocy. należy do tego, k*5- 
rty ma jej dokonać, jest o n a  zawsze subjektywna 
K ie uzna on nigdy własnego ak tu  pr,zemocyf [z,a 
pochodzący z nizkich pobudek, za n iep o trzeb n y  
bib pKirozsądny'r. ' ; 7 . L

Konkluzja ostateczna nie pozostawia dotnyśl- 
nfków.

Powtarzam y — mówi „U sservatore" — że 
przemoc m ateria lna  jest w każdym [wypadkuzłem; 
idea, k tóra  jej, przyświeca, przyczyny, k tórd  ją  
wywołują, cet, do którego zmierza [— nie !mogą 
zmienić jej istoty, usunąć szkodliwości, jak  me 
mogą je j’odjąć przykrych skutków. Przemoc jest 
przestępstwem. Żadne rozróżnienie nie może 
uczynić jej’ cnotą, dobrym, czynem opiekuńczym4*;'

Organ watykański, dzień po dniu, z Właściwą 
Sobie systematyczniościa  pozwija sform ułow ana tu  
najdobitniej jn0 te  tezę: potępienie gwałtu. O be: 
na orjentacja 'faszyzmu, imającego się metod re ­
wolucyjnych środków przemocy, odsunęła od 
niego wielu dawnych1 sprzytnierzenćów. W te j
chwili zaostrzają się stosunki z Watykanem!. Fa­
szyzm znalazł się n a  ro(zdrożu. W ypadnie m u  
albo utrw alić pan0w anie przemocy,, rozpętując 
WOjnę, któ;r!a go w foońcu [pochłonie,; albo powrócić 
do p lanu  wprowadzenia „normalnych stosunków 
konstytucyjnych1*; poniechanego niebacznie W !za- 
irjanlu roku I925-go.

Z. Gniewicz. "

WŁOSY RATUJCIE!! Balsam „RADIO-C APILL“ K 2 W S S
wywołuje zadziw iająco szybko bujny p o ro st w łosów i brwi (po 

" '  niszczy łupież, razdw ajan ie  się , onem ję i łam liw ość wto-
Sprzed. ap tek i i skł. ap teczne. 1620dniach 8), 

sów. Zapobiega siw iźnie

Rozwój Gdyni i dworzec kolejowy.
Gdynia, pomijając to, że jako stolica polskie­

go wybrzeża budzi w społeczeństwie polskim co­
raz to większe zainteresowanie, staje się już obe­
cnie poważnym konkurentem Gdańska, jako port 
czysto polski rozporządzający dzisiaj nowoczesny­
mi środkami technicznemi.

Krótkie notatki dziennikarskie donoszą stale 
o załadowaniu w porcie gdyńskim okrętów zagra­
nicznych produktami wywozowemi polskiemi. Nie­
pożądane pośrednictwo portu gdańskiego zostało 
usunięte. Wraz z rozwojem i rozbudową Gdyni, 
która postępuje w bardzo szybkim tempie, muszą 
też ulec zmianie warunki komunikacyjne, łączące 
wybrzeże polskie a przedewszystkiem Gdynię z 
resztą kraju.

Ministerstwo Kolei doceniając znaczenie Gdy­
ni jako portu i przyszłego dużego miasta postanowi 
ło poza ulepszeniem komunikacji z Gdynią wybu­
dować duży dworzec kolejowy, któryby odpowiadał 
potrzebom zwiększonego ruchu na polskim wy­
brzeżu i odpowiadał wymiarami oraz swoim wy­
glądem przyszłemu rozwojowi Gdyni.

Przyszły dworzec gdyński, którego budowa 
została rozpoczęta, będzie dworcem par exelxonce 
nowoczesnym. Nie zaniedbano przy tern i tego, 
ażeby dworzec w Gdyni, jako ważny budynek 
państwowy w tej dzielnicy Polski był pod wzglę­
dem architektonicznym możliwie typowym wyrazem 
kultury polskiej.

Na ogłoszony konkurs projektu dworca nade­
słano cały szereg prac, z których sąd konkursowy 
wyróżnił projekt architekta Romualda Millera z 
Warszawy, który może się poszczycić Jcałym sze­
regiem wartościowych mniejszych dworców kole­
jowych wybudowanych już w latach poprzednich. 
W projekcie dworca w Gdyni szeroko uwzględnio­
no wymagania ruchu i wygody podróżnych, przy- 
czem ruch zimowy odbywać się bedzie w zamknię­
tym budynku a ruch letni w otwartej hali.

Dla ułatwienia dostępu podróżnych nowy 
dworzec umieszczono od strony miasta, a komu­
nikacja pomiędzy dworcem a peronami odbywać 
się będzie bez przecinania torów, przez tunel.

Pod względem form architektonicznych pro­
jekt odznaczony na konkursie ma wybitne cechy 
polskie z należytem uwzględnieniem charaktery­
stycznych motywów pomorskich.

Stosownie do rozmiaru rozporządzalnych co­
rocznie kredytów, budowa prowadzona jest stop­
niowo serjami, a w pierwszym rzędzie przestąpio­
no do głównej części gmachu.

Obecny stan budowy dworca nie daje nale­
żytego pojęcia o jego ostatecznym wyglądzie. Na 
osoby, które nie miały możności zapoznać się z 
całokształtem projektu, wybudowana obecnie część 
dworca, może sprawiać wrażenie pewnej pozornej 
dysproporcji. I tern się zapewne tłomaczą ukazu­
jące się głosy krytyczne co do architektury dwor­
ca. Ukończenie całej budowy zamierzone jest w 
roku 1926, zależy jednak jak wszystko od kredy­
tów. które Skarb udziela b. oględnie.

Kronika Telegraficzna.
(P. A.T.).

LONDYN, 26.8 W czoraj obchodzono (M ecie is tn ien ie  
s ta łe j kom unikacji lo tn iczej m iędzy Londynem  a P aryżem .
W r. 1919 aeroplanem  n a te j l in j i  przew ożono początkow o oko­
ło  20 pasażerów  tygodniowo. W m iarę  w zrostu  frekw encji 
liczba ta  w zrastała . W uh. tygodniu przew ieziono 1200 osób. 
O gółem  od czasu  o tw arcia  kom unikacji pow ietrznej Londyn —  
Paryż, przew ieziono zgórą 60 tysięcy pasażerów . S ta tk i te j 
lin ji przeleciały  około 5 m iljonów  mil. W ciągu całego czasu  
is tn ien ia  linji Paryż — Londyn w skutek n ieszczęśliw ych wy­
padków  strac iło  życie 13 osób.

PARYŻ, 26.8. Pain leve  i B riand pow rócili d»  Paryża  po 
k rótkim  wypoczynku w B retonji.

PARYŻ, 26.8. O koło 100 m łodych kom unistów  usiłow ało  
m anifestow ać przed oknam i konsu la tu  polskiego. Na widok po­
lic ji m anifestanci rozproszyli się.

BERNO, 26.8. P rzybył tu ta j dziś A m undsen w tow arzy­
stw ie  p ilo ta  norw eskiego Ja rsen a , który  odbyt z nim  sw ego 
czasu  podróż do b ieguna północnego. Pobyt przybyłych na zam ­
ku L ensburg oraz ich  podróż do Szw ajcarji s to i w zw iązku ze 
sfinansow aniem  nowej wyprawy do b ieguna północnego,, k tó re j 
praw dopodobnie dokona szw agier E lsw ortha, baw iącego obecn ie  
w Lensburgu

WIEDEŃ, 26.8. Dn. 31 b.m . m ają s ię  rozpocząć w Ko­
penhadze bezpośrednie  p e rtrak tac je  m iędzy delegacjam i rządu  
polskiego i litew skiego. Rokowania obejm ą kw estję  zakresu  
stosunków  gospodarczych m iędzy Polską a Litwą, a w sz c z e ­
gólności zaś  K łajpedą. P rzew odniczącym  delegacji po lskiej bę­
dzie p. m in. Leon W asilew ski.

OSLO, 26.8. B ank norw eski obniży od  ju tra  stopę  p ro ­
centow ą z 6 oa 5 ‘/s.

WIEDEŃ, 26.8. K ongres sjonistyczny odbył dziś p rzed­
południem  szereg  posiedzeń  kom isyjnych. O godz- 3 i po ł po- 
poł. rozpoczęto  s ię  posiedzen ie  p lenarne . P rezy d en t W eitzm an 
referow ać będzie  kw estję  un iw ersy te tu  hebrajsk iego , a p rezy­
den t Sokolow  — kw estję  szkolnictw a w P alestyn ie .

BERLIN, 26.8. Po  4 i pół le tn ie j okupacji w ojska fran ­
cuskie opuściły dziś p rzedpoł. D usseldorff.

ESSEN , 26.8. Związki górników odrzuciły  jednom yśln ie  
o rzeczen ie  rozjem cze z dn. 19 b.m.

KONSTANTYNOPOL, 26.8. T urecka delegacja w sp ra ­
w ie M ossulu od jecha ła  wczoraj w ieczorem  do Genewy- N* 
dw orcu kolejowym  przyszło do burzliw ych m an ifestacji. Kilku- 
tysięczny  tłum  żegnał delegację  okrzykam i: zą 3 y 
M ossulu.

BERLIN, 26.8. „Beri. T ageb latt” donosi z Rewia: Kon­
fe renc ja  bałtycka, k tó ra  się  m iała odbyć w Rewlu, nie dojdzie 
do skutku, w skutek stanow iska Anglji, k tóra n ie  chce d p sc ić  
do u tw orzenia so juszu  bałtyckiego.

WIEDEŃ, 26.8. „N. F reie  P re s se “ donosi z Jerozolim y,
że w iadom ości londyńskie o ostrzeliw aniu  Medyny p « e z  Wa- 
habitów  i o uszkodzeniu w ielkiego m eczetu  z g 
m eta, uw ażane są  za niepraw dopodobnie.

BUKARESZT, 26.8 (A.T.E.) R um uńskie m in isterstw o ro i- 
nictw a oblicza przypuszczalną ilość żyta na eksport na 13.UUO 
wagonów. U rodzaj kukurydzy da około « 0 .0 M  wagonow z  ̂cze ­
go na potrzeby w ew nętrzne będzie użyto ,m (W 0  
O gółem  różnych zbóż wywiezie Rum unja najm niej <570 000 wa 
gonów. Jeś li cena wagonu przenicy będzie wynosiła^OJW O le i, 
R um unja uzyska z wywozu zboza około 40 milja

‘■ " ‘"RZYM, 26.8. (A.T.E.) W związku ze J e k ^ h u r*
s ta ją  we W łoszech ceny produktów  spozywczych. Inde ^
towy Izby Handlowej w M edjolam e wynosi 6 6 7 .8 3 % w obec ctm  
zT o k u  1914. W styczniu  1924 r. indeks te n  w ynosił 543.09%, 
czyli przez pó łto ra  roku w zrósł o 124.74%.

Rugi posła Diamanda.
poseł Di amanci umieścił w „Robotniku ar­

tykuł, w k tóry ta wypowiada się przeciw .usuwaniu 
z Polski oplantów  niemieckich. Zbiera przy tom 
s k rę tn ie  wszystkie argumenty, By, do> wieść swego 
twierdzenia. Mówi więc, że za ustępstwa ,na T/.ecz 
Niemiec w sprawie optantów ^ vdb starczylhmiy 
dzisiaj’ do Niemiec n ajimn;ej 250 tysięcy lo _A\egIa 
miesięcznie, skutkiem zaś wydalenia z gnanie - ol- 
ski 40 tysięcy rozgoryczonych na  I oisKę „aaje 
my nacjonaiis'om  niemieckim 40 tysięcy. 
jednanych agitatorów przeciw^ Pofsce • ~ l 
doświadczenie Historyczne — ciagnie 
Diamalnd, -- uczy nas, że nie iinamy pow odu 
obawiać się Niemców, w Polsce. „Kto zna histórję  
m iast polskich, wie jak  ważnym czynnikiem p o l ­
skim byli mieszczanie niemieckiego pochodź® i.a - 
„Potomkowie tych Niemcovv należą dzisiaj ido 
bardzo pożytecznych i zasłużonych obywateIi_Rze 
czy pospolitej". Wreszcie konkluduj® posef Dia- 
m and „pożytek państwowsy i narto cło wy z ruchów 
jest Dar>lz0 mały, szkody dla polityk1 F °tskiey 
barldzo znaczne*'. Bowiem „liczba mających byc 
wydalonymi optantów  niemieckich nie wchodzi w 
rachubę, jeśli chodzi o element miernie ki iw: I ols- 
ce*‘ wydalenie liałom iast komprom ituje nas wo­
bec Europy jako  objaw  nierozumnego zacietrze­
wienia nacjonalistycznego.

Nie chcemy polemizować z artykułem posła 
Diamaińla. Jesl on nieszczery i bałam utny. iWysu- 
vva argumenty nieistotne. Rozumie to przytem p o ­
seł D- sam. Nie możemy jednakiz obowiązku dzień 
ni karskiego nie sprostować jego wywodów.

Nie ulega wątpliwości, źe 40 tys. wydalonych 
optantów! niemieckich nie jest liczbą tak  wysoką, 
hy w płynęła widocznie na  procent ludności nie­
mieckiej w Polsce. Nie możemy jednak zapomnieć) 
że owe 4(7.000, to ludzie, któr)zy iskfadają łopcjję* 
dowiedli, ie  nietylko nie są, ;ale i'nief fthcą s tać  
się lojalnym i obywatelam i państw a polskiego.
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P i  yeciwnie, u r n aiilfeslowali t^lff publicznie sw jj 
łączność polityczna i d u ch o ta  z Rzes£| .Nienileo 
fcą. Skoro zaś zw ażymy, że oficjalna naw et poli­
tyka niemiecka nie wyrzekła się -da dĄś .pretensji 
Ho ziemi p0Iskich, i e  przeciwnie n ą  każdymi k ro ­
ku akcentuje swe pretensje do Pomorza i  Śląska 
— obecność na tym terenie 4U.000 osób', które 
tym plamom jawnie ispnzyja, nabiera zupełnie 
innego charakteru. Stają się oni awangardą 
niemieckiej ekspansji. njetylkO gospodarczej i 
kulturalnej, lecz i politycznej.

Mamy praWo 1 musimy te j ewentualności za­
pobiec.

Argument o uczynienie z wydalonych' optan­
tów licznego zastępu agitatorów antypolskiej' pro­
pagandy w Niemczech jest śmieszny. Czy p;. 'Dia­
mond nic czytuje gazet niemieckich, Ozy .nie ofrje11- 
tuje się, ic  owe 40.000 nowych agitatorów’, HO 
kropla w- morzu setek tysięcy i miljonówl równie 
nienawistnych nam rzesz niemieckich.. Wśród an­
typolskich nastrojów nietylko kóf nacjonalistycz­
nych, ale i demokratów niemieckich, owe 40.000 
rozgoryczonych agitatorów niemieckich zginie bez 
śladu. limie bowiem nienawiści do Polski jest 
Dziś W Niemczech miijony.

Kjoszlownie wreszcie wygrzebany z zakamar­
ków pamjęci argument posła Diamanda o dawnej 
kolonizacji niemieckiej w Polsce i  ich1 'zdolnoś­
ci agitacyjnej bPżmi nieco zabawnie W ustach 
socjalisty. Czuje lo isalm p. Diamanci i  [spleSzy.

K R O N I K A
■'•'grr— Sprostowanie. W numerze 196 w ru­
bryce „Osobiste* wkradła się pomyłka zecerska, 
zamiast z majorem Antonim Paczesnym wydruko­
wano z maj. A. Puciatą, co niniejszym prostujemy.

— Burzo. W nocy z wtorku na środę prze­
szła nad Kaliszem gwałtowna burza z piorunami. 
Na szczęście żadnego wypadku pożaru od pioruna 
nie notowano.

— Wycofanie pięciozłotówek. W N«
194-ym Monitora wydrukowano rozporządzenie 
Ministra Skarbu na mocy którego bilety pięciozło­
towe starego typu (1 i 2 emisji) zostaną wycofane 
2  obiegu w dn. 1 października r. b. Po tym ter­
minie do 31 marca 1926 r. wymidniane będą w 
kasach skarbowych i Banku Polskim, poczem stra­
cą  zupełną swą wartość.

— Walfte zebranie T. S. „Prosny*1.
W sobotę, dnia 29 sierpnia r.b. w lokalu Towarzy­
stwa (teatr) odbędzie się Walne Zebranie To w. 
Sport. „Prosny". W pierwszym terminie o godz. 
7-ej wieczór, w drugim o godz. 7 i pół wieczór. 
W drugim terminie zebranie będzie prawomocne 
bez względu na ilość członków.

Porządek dzienny: 1) Zagajenie, 2) Wybór 
prezydjum, 3) Sprawozdanie władz Tow., 4) Spra­
wy bieżące, 5) Wybór nowych władz, 6) Wolne 
wnioski. O jaknajliczniejsze przybycie prosi

Zarząd.
— Podwyższenie ceny paszportów.

Jedno z pism doniosło o zamierzonej podwyżce 
ceny paszportów zagranicznych do 1000 zł. Jak 
dowiadujemy się, wiadomość ta, aczkolwiek jest 

j bliska prawdy, jest jednak przesadna. Podwyżka 
ceny paszportów zagranicznych, któ:a zostanie 
prawdopodobnie usankcjonowana w najbliższym 
czasie rozporządzeniem nie przekroczy 750 zł.

— Sprostowanio. W wczorajszym nume­
rze „Gazety Kaliskiej" wkradła się omyłka w zmian- 
ce „o mnożnej na m. wrzesień dla urzędników 
państwowych". Zamiast 32, jak to było podane, 
winno być 42.

— Stan rynku pracy na terenie PUPP. 
w Kaliszu. Według danych Urzędu w okresie od 
15 sierpnia do 22 sierpnia włącznie ogólna liczba 
bezrobotnych wynosi koło 2.300, w tej liczbie pra­
cowników umysłowych 200.

W porównaniu z poprzednim okresem tygod­
niowym ogólna liczba pozostających bez pracy 
(spadła) o pracowników 50 wskutek:

Wysłano jako kandydatów do pracy 118.
Otrzymało pracę 102.
Pozostało wolnych miejsc w ewid. urzędu 35,
Poszukujących pracy pozostało w ewidencji 

urzędu  1770.
Wydano zaświadczeń dla otrzymania bezpłat­

nych paszportów zagranicznych osobom, wyjeżdża­
jącym w celach zarobkowyc 6.

Skierowano do Misji Francuskiej w Wejhero­
wie celem wysłania ich do pracy lub do krewnych 
we Francji 6.

Wydano zaświadczeń w celu użyskania 50% 
zniżki kolejowej osobom udającym się do pracy w 
kraju 6’

Bezrobotnych uprawnionych do pobierania za­
siłku z Funduszu Bezrobocia na dzień ostatni czas­
okresu było 292.

Zarrząd Obwodowy wypłacił zasiłków 225, 
zł. 2126 gr. 91.

GAZETA'' KAETSKAT- 27 sierpnia 192Stpk

postrzec się. lże ,socjaliści najmniejszy możiy.nic- 
iiby inteires w polinizacji Niemców.1', ale mimo: 
i 't. :d. argument taki może -sit} rprzecie ipjrzyriać. 
Rozumiemy to, natomiast nie rozumiemy zupę tnie 
dalszego argumentu p. Diamanda, że ,największy 
pożytek zdaje się miałaby P0Isfca jnie u(tych Niem­
ców, którzy bez namysłu natychmiast zastosowa 
Ii się do zmienionych warunków, ale właśnie tt 
tych, którzy narażając się na niebezpieczeństwo 
dawnego swego obywatelstwa nie porzucili". Czyż­
by dlatego, że są Barjdziej przywiązani do Niem­
czyzny? Ależ p. Diamahd zap0miha, te fa n i wed­
le jego recepty maj,ą się ,w| następstwUe tej niem­
czyzny wyrzec. W każdym r azie jdobLrze, że; p. Dia- 
miand mówiąc o tej wyższej idla Polski jwarlości 
wiernych Rzeszy Niemców dodaje mięko: zdajfe 
sję, że Imamy bowiem pewnpść,'ź© źle! się ScdajTB 
p. DTamanifowI . :

Do się tyczy sam ej kolonizacji’ miast polski 7f 
płlzez Niemców, naszym zdaniem jest ona nietylko 
jbędna, ale i szkodliwa.. Czas byśmy wyszli rz 
powijaków nastroju, w które nas tak chętnie za­
wija p. Diafmand i zdobyćjsię bez usłużnej" porno 
cy sąsiadów na stworzenie rodzimego mieszczań­
stwa. Proces ten w ostatnich kilkudziesięciu la ­
tach postępuje szybko naprjzód. Zbędne więc isą 
nam poci tym względem naiwne lub' nieszczere 
recepty posła Diamanda.

ANDRZEJ SKłBAl

— Echa sprawy Józefa I Natana Jed­
wabiów. W lutym r. b. donosiliśmy o oddaniu 
pod sąd braci Józefa i Natana Jedwabiów z powo­
du weksli scedowanych niejakiemu Kapce z War­
szawy za sprzedany im towar. Oskarżeni mieli 
przyłożyć ne wekslach pieczątki podrobione kup­
ców Kranza z Sosnowca i Erlicha z Kalisza, jakich 
ci ostatni nie posiadali. Obecnie Sąd Okręgowy 
kaliski decyzją z dnia 11 lipca r. b. sprawę powyż­
szą umorzył na zasadzie decyzji Sędziego Śledcze­
go pow. kaliskiego. Jako motywy sądu wymienić 
należy, zastosowanie przez sąd Ustawy z 14 listo­
pada 1924 r. do wekslu wystawionego w sierpniu 
tegoż roku, oraz brak dowodu, że właśnie J i N. 
Jedwabiowie podrobili pieczątki, co mogły doko­
nać inne osoby w rękach których weksle się znaj­
dowały (dalsi indosanci). Jedwabiowie zdaniem są­
du „nie mieli w tern żadnego widocznego interesu 
gdyż odbicie tych pieczątek na wekslach było dla 
wartości tych weksli i ich prawnego znaczenia obo­
jętne".

Decyzja ta jest ostateczna i w ten sposób pp. 
J. i N Jedwabiowie zostali przez Sąd kaliski reha­
bilitowani.

— Kieszonkowcy przy robocie. Pani 
Stanisława Golcz-Majowa, zamieszkała przy ul Pol- 
naj Ns 7, zameldowała w komisarjacie tut. Pol. 
Państw, o dokonanej na jej szkodę kradzieży na 
Nowym Rynku. Mianowicie, dotychczas niewykry- 
ci złodzieje skradli jej torebkę ręczną, w której 
mieścił się złoty zegarek wartości 150 zł., legity­
macja oraz 32 złote gotówką. Ekspozytura Pol. 
Państw, prowadzi energiczne śledztwo w tej spra­
wie.

— Kradzież. P. Popławska Antonina zam. 
przy ul. Poprzeczno Dobrzeckiej 9, zameldowała o 
kradzieży z jej mieszkania 168 złotych w gotówce. 
Przeprowadzone śledztwo przez [tut. ekspozyturę 
poi. śledczej ustaliło, że winną kradzieży jest He­
lena Szulc, która do dokonanej kradzieży przyzna­
ła się. Szulcową aresztowano.

— Ruch towarowy na polskich kole­
jach państwowych w lipcu 1925 r. W lip- 
cu 1925 r. przewożono na polskich kolejach pań­
stwowych średnio dziemve 12.189 wagonów co w 
porównaniu z lipcem 1924 r. oznacza wzmożenie 
dzienne ruchu towarowego o 861 wagonów. Dane, 
które podajemy, wykazują średnio liczb wagonów 
15 tonowych, licząc 30 tonowe za jednostki po 15 
ton. Biorąc to pod uwagę, należy zauważyć, że 
w porównaniu z lipcem 1924 dzienny ruch towa­
rowy wzmógł się w przybliżeniu o 12 915 ton. Na 
własnych stacjach ładowano dziennie średnio po 
10.208 wagonów. Przyjęto z zagranicy dla Polski 
1228 wagonów co w porównaniu z lipcem r. ub. 
wykazuje przyrost o 484 wagonów dziennie, t. j. 
średnio 7,260 ton dziennie. Liczba ta jest bardzo 
znamienna, oznacza bowiem wzmożenie się przy­
wozu towarów z zagranicy do Polski, w porówna­
niu z lipcem r. ub. mimo ostrych zarządzeń prze­
ciwko importowi zagranicznemu. Tranzytem przez 
Polskę przejeżdżało dziennie 753 wagony, a więc 
o 281 wagonów dziennie więcej niż w lipcu r. ub.

— Ogólny Zjazd Oficerów Rezerwy 
z oałej Rzeczypospolitej Polskiej we 
Lwowie odbędzie się 6 i 7 września br., w cza­
sie trwania „Targów Wschodnich*.

Program Zjazdu obejmuje między innemi uro­
czystość poświęcenia płyty „Nieznanego Żołnierza* 
—zwiedzenie „Targów Wschodnich", — Panoramy 
Racławickiej,—przedstawienie walk o Lwów w r.
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1918—1919, na historycznym wzgórzu „Wysoki Zs 
mek*,—wspólne obrady,—bankiet i t. p.

Równoczrśnie obradować będzie Walny ZjazC 
Delegatów Centralnego Zarządu Związku Oficerów 
Rezerwy Rzeczypospolitej Polskiej nad sprawami 
co do których zapaść mają doniosłe uchwały ty­
czące się całego Związku Oficerów Rezerwy Rze­
czypospolitej Polskiej.

Komitet Zjazdu uzyskał dla Oficerów Rezer­
wy uczestników Zjazdu 66 proc. opustu ceny bile­
tu w drodze powrotnej oraz przygotował kwatery 
po cenach zniżonych i pewną ilość kwater bezplat* 
nych. Przybliżone koszty utrzymania przez prze­
ciąg dwóch dni wynoszą 25 zł. od osoby, wlicza­
jąc w tę kwotę należytość zą kwąterę oraz udział 
w bankiecie,

— Wypadek. Robotnicy, pracujący przy 
naprawie dachu na Banku Handlowym zapomnieli 
zastawić ulicy, ażeby tym sposobem ostrzedz prze­
chodniów od ewentualnego niebezpieczeństwa. 
Przypadek chciał, że mieszkająca w gmachu banku 
Tyracz Helena lat 25 wyszła z mieszkania na pod- 
wurze i właśnie w tej chwili spadła na nią deska 
z dachu. Tyracz ma zdruzgotany staw u palca 
prawej nogi. Poszkodowaną odwieziono do szpita­
la św. Trójcy. A więc ostrożnie, panowie blacha­
rze i dekarze, zabezpieczajcie zawsze jprzejścia 
gdy pracujecie na dachu, coby to się stało gdyby 
Tyraczównę uderzyła deska naprzykład nie w no­
gę a w głowę? Trup na miejscu przez waszą lek­
komyślność.

— Pieczywo staniało. W tych ciężkich 
czasach, na pocieszenie zasługuje jedynie fakt że 
pieczywo trochę staniało, mianowicie bułki kosztu­
ją od dzisiaj 4 grosze.

— Świat Kupiecki. Na treść ostatniego 
numeru 17 „Świata Kupieckiego", organu Rady 
Związków, Towarzystw Kupieckich Zachodniej Pol­
ski, składa się:1

1) O kredyt dla rzemiosła i handlu.
2) Doniosłe kroki Banku Polskiego—Tomir.
3) J. Klejnot-Turski. Co należy uczynić jesz­

cze dla powstania naszej marynarki handlowej.
4. B. Sikorski.—Ustawa o podatku przemys­

łowym.
5) Kazimierz Grochowski-Harbin. Znaczenie 

handlowe.
6) Reglamentacja.
7) Przegląd krajowy i zagraniczny.
8) Podatki, świadczenia i inne.
— Miesięcznik „Sztuki Piękne**

z dnia 15 sierpnia b. r. pod redakcją prof. Włady­
sława Jarockiego ukazał się w handlu. Treść na­
stępująca: 1) Czeska sztuka współczesna—napisał 
Szczęsny Rutkowski, 2) O portrecie Rafaela w Kra­
kowskim Muzeum XX. Czartoryskich,—napisał Wła­
dysław Mahler, 3) O monotypjach Wojciecha Weis­
sa—napisał Franciszek Klein, 4) Kronika artystycz­
na. 39 reprodukcji w tekście i 2 rotograwjury.

Sprawozdanie
z kwesty ulicznej w dn. 13 sierpnia 1925 roku, na 
rzecz pogorzelców m. Ryki i Sobienie-Jeziory 

zebrano 404.68 
wydano 19.68 

Czysty dochód 385.00
Za Komitet.

1632 l> Heber.

R A D I O .
Program na czwartek 27 sierpnia b. r.

PARYŻ (1750) 20.45 Koncert.
PARYŻ (2650) 18.15—19.15 Koncert 
PARYŻ (345) 21.15 Koncert „Peitt Parisien®
LONDYN (365 i 1600) 19.15—22.15 Kabaret i koncert 22.30 

Jazzband. kol. Tavoy.
BERLIN (505) 20.30 Kabaret.
WROCŁAW (418) 12.30,-13.25 i 17—18 Koncerty 20.30 

Koncert chórów górnośląskich.
FRANKFURT (470) 22.23 Koncert orkiestry dętej.
LIPSK (454) 20.15 Pieśni ludowe.
MONSTER (410) 14.15 i 21—22.30 Koncerty 23—23.30 

Marsze wojskowe.
WIEDEŃ (530) 20 Koncert orkiestry symfonicznej Ber- 

licz, Bethowen, Goldmark.
RZYM (425) 21 „Cyganerja" op. Pucciniego.
BRNO (1800) Koncert utworów Kalmana.
ZURYCH (515) 20.30 Koncert kameralny.
OSLO (380) 21.30 Duety z Oper.

Składajcie ofiary aa  inw alidów  woj.
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Z wędrówki po szerokim 
świecie.

Na historycznej wyspie Alsen w Danji. Łódź wojenna 
s  II wieku i jej domniemane pochodzenie słowiańskie. W 
m iasteczku Arras we Francji. — Skarby archelogiczne w gli­
nie. — Ciekawe odkrycia z epoki gallo-romsnskie. — Resztki 
przedpotopowych zwierząt.—Odkrycia angielskte przed 50.000 lat.

D anja, k tó ra  n a  po lu  archeologii' frniai jużrswo- 
Je bardzo  poważne zasługi, dokonana (niedawno 
nowych odkryć i to na  terenie znaayiną i  iwymie- 
nionym  w naszej historjfj, jafcjin] jest (wyspa; Al­
sen* L- .Poszukiw ania archeologiczne, prow aazpne 
p o a  kierownictwem d y rek to ra  Muzeumi Narodo 
iwego wi Kopenhadze, Rsosenbięrga, doprowadziły 
do  odkrycia w pokiadach to rtu  (Wielkiej; wojfen 
nej łodzi przedhistorycznej. i j

Archeolog szwedzki Lindeguist i  kolega jBgo 
KoIender.ski d|r, Stein - Galtenfeis tiwieffcfzą', fże 
Jest ta  na jstarsza  ize znanych lodzi nortmah-cfizkich

Kiddy fódz lodkopanjo z torfu , znaleziono fW 
piej ostrza strzał z żelaza I kości; .ta/rcge, resźRti 
pancerza łańcuszkowego (mjaczugf i tp. Lodź sam* 
pochodzi praw dopodobnie z pierwszego lub d ru ­
giego wieku e ry  naszej i choć u szkodzona’prziftzi 
kopaczów torfu, to jednak stanowi ona bez Wąt­
pienia o k az jedyny, w'sWoimt tpdzajiu. j

Uczem skandynawscy .samf twierdza, że od- 
nlaleziona fódz wojenna, będąca dowodem; Wiel­
kiego kunsztu, może być dziełeim Słowian.; (LB- 
childw) • _

W poszukiwaniu dalszych' otfkryć k ro k i n a ­
sze kierujem y na  b ra tn ią  ziemię francuską, a  
mianowicie do miasteczka Arras.

Miasteczko to o 30.000 mieszkańców, posia­
d a  charakter wibitnie flam andzk i Ź  budowli ,wy- 
nóżnia się now a katedra, zbudow ana n a miejscu 
startego opactwa Benedyktynów, oraz ratusz jz 
Oryginalną bardzo wieżą. A rras jest tw ierdzą 
p ierw szorzędną, siedzibą biskupa i posiada m./.n. 
jmuzeum, opaz bibljbtekę o  50.000 tomów.

•W tej to miejscowości wi pewnoj cegielni za

miastem, znaleziono niedaw no przy kopafiiu gli­
ny — naczynie, zawierające 160 sztuk złota, a 
w śród nich 0 m edali, z których każdy fwazy o ko­
ło 52 gramów.

i*aima wa|rjlo(ść złota  W tym skarbie 'jest duża 
ale w artość jego archeologiczna i artystyczna jp s1 
wpriost bezcenna- O

Wszystkie monety i (medale znalezione W Na­
czyniu, pochodzą z czasówf Konstantyna Wielkie­
go;. 'Szczególnie jeden z m edali jjast arcydzieł[e|mi 
Medal ten p rz e s ta w ia  w jazd ojca Konslaniyńą 
Wielkiego do Londynu. W idać na  nim; panoram ę 
Londynu z jego wićźami, mu|r;ąmi i  wrotami. 
Przed miastem stoi cesarz konno. Nfa p raw o  od  
niego klęczy postać kobiecą, przedstawiająca 
m iasto, ą na  lewo widać ok|r,ęt.,na którymi cesarz 
przybył do Anglji. W  otoku widnieje iznak p rą  
cowni w (Trewirze, który b y ł wówczas : stolicą 
Galji. ;

Rząd fpanjcuski nąbyf część znalezionego .skar­
bu1 ze iwzględu na  to, że zbiory  francuskie meda- 
Ii, choć są bardzo bogate, to jednak'nieiposiadafy 
dotąd tego medalu, an i też kilka innych okazów, 
•znalezionych w Arras.

—►We Frlancji dokonano' ostatnio leszcze dal­
szych odkryć.

Mianowicie przy robotach kanalizacyjnych w; 
Njmes, we Francji południowej^ na  gruncie, p o ­
łożonym; w pobliżu dawnego cypku rzymskiego 
piobotnicy odkopali dwie m arm urow e mozaiki iz 
epoki gaiło - r,o;niańskiej. Jedna z (nich ’składa; 
się z (wielkich płyt różnokolorowych, tworzących' 
deseń cyrkularny, druga zaś, jest lo( tfrobna m o ­
zaika biała z czarpem.

O dkryto rówńież głowię, wykutą z kamienia, 
bardzo pierw otnej roboty, k tóra  zapewne po­
chodzi z iepoki jeszcze dawhiejisizief, o;raż roz­
m aite naczynia z gliny czerwonej i  żółtej;.

W1 innej miejscowości Francji, a mianowicie 
w  wiosce Seneze p rof. Pliilio, który, (prow adzi b a  
dania wykopalisk dla  paryskiego muzeum his- 
to rji naturalnej; odkopał w ostatnich czasach 
głowę przedpotopowego nosorożca z ki/ku koś­
ciami i głowę olbpzvmiego jelenia Z logromneml 
rogam i, "i ‘ ■ 1

Ni© są to  pierwsze odkrycia tegOi łuczonfigo, 
gdy* przed WOjną jeszcz,e’ wydobyć (pin jz izię(ini

d u fą  i  kopipletną głowę słonia z kłatmi, długości 
4 metrów,, k ilka  szkieletów jelejni różnej! wiel­
kości, 5 lub 6 gatunków  ajitylopy z rpgam|i sp irar- 
raemi, orąz (wielką antylopę, bardzo  podobną do'- 
tych, jakie ży ją obeenje w  Chinach i  ffinxa fajach. 
Najciekajwszem odkryciem  było zwierzę z rodzTa 
jii kotów, którje obecnie jjest zupiłłni* mezUaSel.

Także w  Anglji p a  wojennej prtzeruiH !a?rchc- 
ologowie angielscy podjęli gorjiwie swą pracę.

W< Stonehenge w  po łudniow ej Angijj sz«reg 
ogromnych, skośnie ściętych kamieni otacza re- 
gularmem, geometrycznetn kołom rozlegną rów ni­
nę. Utworzenie tego jedynego w świecie kam ien­
nego częstokołu, przypisyw ano oddaw na przed­
historycznym kapłanom  celtyckim, nie umiano 
wszakże wytłumaczyć jego celu.

Obecnie część zagadki je st już rjpzlwiazana. 
Znaleziono bowiem ślady świątyni, obsepwatop- 
jum astąpnowicznego, targowiska o raz  areny; 
.wyścigowej.,N,a podstawie tych bad ań  UczenfOir/ek 
Ii, że jest io najdaw niejszy zabytek spola anej 
organizacji angielskiej, że w czasach, kiedy w  c a ­
łym kra ju  panow ało praw o silniejszego, kapłani 
utworzyli ten krąg  święty, którego n ie wolno Ibyfó 
j*r|ze kroczyć ż b ron ią  W ręku. 1 'utaj wi (spokoju (i 
bezpieczeństwie można było Oddawać' się m od­
litwom, handlowi, sportowi i t. d . '

Ale uczonych czekała druga jeszcze ćiakawsza 
zagadka. Kamienie, których użyto do utworze­
nia 'świętego kręgu, pochodziły z sąsiednich 
wzgórz. W środku jednak zpaj(duje sięidfrugf k rąg  
mniejszy utw orzony zj kamieni, jafach IwJ Anglji 
niema, które tu  chyba sprow adzano umyślnie 
z frJan'dji.

Otóż badania wykazały, że ten krąg pochodzi 
z o wiele dawniejszej^ pr/jpdceltyckiej epok;, 'z 
epoki kamiennej i że go zbudow ano j:okief.20— 
50 tysięcy lat temu. Jak  ludzie, k tórycfi je c 1 ynern 
narzędziem były krzemienne toporki*, zdołali z 
Irland ji przetransportow ać te potężne głazy --  
pozostanie chyba wieczystą tajemnicą.

O jej; 'rozwiązanie pokusićby się m ożna je ­
dynie w  A us trał ji, gdzie po dziś dzjen ży ją  dudźi© 
ku ltu rą  i z wyczajami (będący dotącf na poziom ie 
epoki kamiennej*. f

c . w ik :

Pijcie PIWO OKOCIMSKIE
ŚWIATOWEJ SŁAWY.

Przedstawiciel w Kaliszu: W. W ITTICH, ul* Polna 26, Kalisz. i55i

Dyrekcja Gimnazjów Z w iązkow ych
Ż e ń s k i e g o  i  M ę s k i e g o

podaje do wiadomości, że egzaminy wstępne po wakacjach 
odbywać się będą dnia 28 b m. Zapisy do wszystkich klas 
prócz 8-ej, przyjmuje kancelarja gimnazjów, ul. Kościuszki 
17, 111 piętro w godzinach od 10-ej do 1-ej i od 4-ej do 5-ej.

Przy zapisie wymagane są: metryka, świadectwo szcze­
pienia ospy i 15 zł. wpisowego.
1558 Dyrektor IW. M a k a r e w ic z .

ZAWIADOMIENIE.

Niniejszym uprzejmie zawiadamiamy Sz. P., iż z dniem 17 sierp­
nia r.b. wobec zwiększenia ruchu pasażerskiego na linji K a lis z — 
S ta w is z y n  kursujący autobus

K A L I S Z  — S Ł U P C A
przez S T A W I S Z Y N  

b ę d z i e  k u r s o w a ł  t y l k o

Kalisz — Stawiszyn
ROZKŁAD JAZDY:

Odjazd z KALISZA do STAWISZYNA 8 rano, 3 p.p. i 5 p.p. 
Odjazd z STAWISZYNA do KALISZA 7 rano, 0 rano i 4 p.p.

UWAGA: Komunikacja KALISZ — SŁUPCA będzie uruchomiona z 
chwilą otrzymania drugiego autobusu.

Polecając się łaskawej pamięci
Z p o w a ża n iem

Z a r z ą d  f i r m y  flA U T 0  - F O R D“
1824 Stawiszyn, ul. Koninska.

Do sprzedania

K A S A
OGNIOTRWAŁA.
Wiadomość: w Adm. .Gaz. Kai.*.

1627

OKAZJA!!!
Do sprzedania zaraz w o la n -  
o ik  nowy dwukołowy na gu­
mach 450 złotych, zaprząg 
blankowy żółte klucze nowy 
250 zł. i siodło włoskie kom­
pletne 2 razy używane 270 zł.

Wiadomość: Aleja Józefiny Na 5, 
stróż Jawornicki wskaże. 1628

Zginęła karta zwolnienia
wydana przez P. K. U. w Kali­
szu, na imię Stanisława Pa­

cholskiego, rocznik 1903.
1630

Zginął paszport
wydany przez Złoczew Kaliski, 

powiat Sieradzki oraz

książka wojskowa
wydana przez P. K. U. w Sie­
radzu, na imię Moszka Arona 
Majerowicza, rocznik 1888.

1616

Artystyczne 
matowanie sukien
jedwabnych, aksam it­
nych, wełnianych i t.p. 

przyjmuję.
Podgórze 18, m. 9, L. K. 1629

P o t r z e b n y  j e s t
od 5 września r. b.

s z o f e r
solidny, samotny, z rekomen­
dacjami, na komunikację mię­

dzymiastową. 
Zgłoszenia piśmienne z krót­
kim opisem dotychczasowej 
pracy, składać w Adm. „Gaze­
ty Kai." pod „Szofer". 1623

B I U L E T Y N
SPOSTRZEŻEŃ METEOROLOGICZNYCH STACJI 
„ K A L I S Z "  Państwowej Sieci Meteorologicznej 

PRZY SEJMIKU 
w rfn. 26  s i e r p n ia  1925 r .  godx . 7-m r a n o .

1) Ciśnienie powietrza 741.4  mm
2) Kierunek wiatru N E
3) Siła wiatru 1 m/s
4) Stan nieba Zachm.
5) Wilgot. bezwzględna 13.7 mm
6) Wilgot. względna 98i;
7) Temp. powietrza + I 6 #.5
8) Iloić opadów I-o 4 .5  mm
9) Najwyż. temp ( '2 ^ 1 -j-23'.O

10) Najnłż. temp. + I 6 ° I
t l)  Temp. grunt, na głę­ + l° .5 3
bokości 50 cm. 1 g. p p.

L D iuk „Gazety, Kaliskiej”  PCleja Józefiny 1. ►Wytławoa — „Gazeta Kaliska" SpóŁ z  ogjD- ody. "BSłaktoi « . BXnwAfit


